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r Hl-( l 1. PAP Agencja "Hellas Press" 
powołując się na informacje, uzyskane 
drogą radiową z kwatery głównej armii 
demokratycznej, donosi, że na terenach 
zajętych przez greckie siły oporu odbyły 
się wybory do ludowych rad administra 
cyjnych. 

* • * 
RZYM PAP. Jak donosi dziennik "Elef 

łeria", grecka armia demokratyczna przy 
stąpiła do budowy w Epirze własnego 
lotniska. 

• • • 
PARYZ PAP, Grecka agencja praso-

W'a "Heli as Press" dunosi o dwu nowych 
sukcesach armii dem :>l<tatycznej. 

W Grecji północnej na odcinku Kardi
ca (Tesalia) oddziały rządowe zostały 
zmuszone do odwrotu pod naciskiem sil 
partyzanckich, pozostawiając na placu 
boju znaczne iwści sprzętu wojennego. 

W Grecji śt:odkowej jeden batalion 
.wojsk rządowych został rozproszony, a 
drugi otoczony i rozbrojony. 

W ręce partyzantów wpadły plany no 
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~onsultacja u Ramadiera 
PARYZ PAP. Premier Ramadier przy 

jął w sobotę członków izby reprezen
tantów, badających sytuację gospodar
czą Europy z Johnem Taberem na czele. 
Taber - jak wiadomo - jest przewod
niczącym komisji budżetowej kongresu, 
od której decyzji zależy w dużej mie
rze pomoc USA dla państw europejskich. 

Jakkolwiek nie' opublikowano oficjalne 
go komunikatu o przebiegu rozmów, w 
kolach poinformowanych twierdzą, że 

.premier Ramadier zapoznał kongresme
nów amerykańskich z opracowanym osta 
tnio planem odrodzenia finansów fran
:uskich oraz wyjaśnił, w jaki sposób re 
alizacja tego planu wiąże się z amery
kańskim programem pomocy. 
Tegoż samego dnia w godzinach wie

czornych kongresmeni amerykańscy od
byli konferencję z ministrem finansów 
Schumanem oraz ministrem spraw za
granicznych - BiduaIt'em 

Strajk w Pary!u 
ma się re ZPCCZQĆ dz.isiaj 

PARYZ (Obsł. wł.) Związek pracow
ników komunikacyjnych zakomunikował, 
że o ile do poniedziałku w nocv minister 
pracy nie uczyni zadość ich ża,ianiom -
W sprawie podwyżki plac w ·Paryżu -
rozpocznie się strajk pracowników kolei 
podziemnej i wszystkicb innych środków 
I((j)munikacy Jnych. 

, wej ofensywy przeciwko armii demokra 
i t)cznej, oznaczone szyfrem "Błylcawicz 

na Ofensywa". 
RZYM PAP. Minister bezpieczeństwa 

publicznego Rendis zarządził wprowadze 

nie sądów wojskowych w Atenach oraz 
zaostrzenie środków bezpieczeństwa w 
związku z poJawieniem się w dniu 9 bm. 
oddziałów powstańczych w Qdległości 13 
km. od stolicy Grecji. 

I Rezolucja KCPPR 
W sprawie narady 9-ciu partii 

W ARSZAW A:'~W sobotę 11 b'm odbyło 
5ię w Warszawie posiedzenie plenarne 
KC PPR z udziałem Jicznych terenowych 
działaczy partyjnych. Sekretarz general 
ny KC PPR tow. Gomułka· Wiesław -
złożył na tym posiedzeniu sprawozdanie 
z narady 9-Giu partyj marksistowskich, 
która odbyła się w Polsce w końcu wrześ 
liia. 

Po referacfe tow. Gomulki - Wiesława, 
rozwinęła się' ożywiona dyskusja, w wy
niku której uchwalono jednomyślnie na
stępującą rezolUCJę: 

"KC PPR przyjmuje do zatwierdzają
cej wiadomości sprawozdanie. z.oarady 9 

party j I stwierdza, że powołanie Biura In 
tormacyjnego w Belgradzie i deklaracja 
narady wskazują jedynie skuteczną dro
gę w walce o pokój i suwerenność na
lOdów przeciw agresji imperialistycznej. 

KC PPR stwierdza, że w obliczu za
dań, które stoją przed partią, wytyczne 
zawarte w referacie tow. Wiesława na 
plenum KC powinny być realizowane 
przez wszystkie ogniwa organizacyjne 
"artii, wzmagając ich aktywność w wal
ce z reakcją i skupianie sil demokratycz 
"y ch w imię rozwoju i trwałego bezple
\.Zeństwa Polski Ludowej. 

SenlacyJny mecz bokserski patrz str. ł 

Prezydent i ' Marszalek 
w Poznaniu 

POZNA~, W dniu wczorajszym przybyD 
do Poznania Prezydent RP - ob. Bolesław 
Bierut I Marszałek Polski - Michał Rola -
1,ymlenki, by wziąć udział w uroczystości wr4 
czenia pułkowi pieChoty sztandaru, ufundo
wanego przez mieszkańców Poznania. 

Uroczystość połączona była z promocją oft. 
cerów broni pancernej i wojsk spadochrono
wych. 

Do zebranych tłumów wygłoslli przem6-
wienia Prezydent Bierut oraz Marszałek Zy
mierski. 

J 

Sprawa· Indonezji ,na ,ma,twym ,: ,punkci~ 
Upór delegaCji amerykańskiej przedłuża debaty Rady Bezp eczeństwa w n ieskończonoŚć 

NOWY JORK (PAP). Na sobotnim posiedze-/ skich na pozycje, zajmowane przed rozpo- jednocześnie krytyce stanowisko delegac' 
niu Rady Bezpieczeństwa wznowiono dy,ku- ezęciem działań wojennych. I amerykańskiej, która odmówiła uznanit 
sję nad rezolucją radziecką, ządaJącą \\'yco- Delegat polski dr. Suchy poparł w całf'j słuszności zaproponowanej we wniosku ra· 
fanIa wojsk holenderskich oraz indonezyj- rozciągłości rezolucję radziecką, poddając, dzieckim zasady, mimo, ze Stany Zjednoczo

• 
• 

ne zasadę ~ stosowały ,w pneszłości kilka
krotnie. 

Dr. Suchy przypomniał, !e Ameryka, ofła
lCWUjąC swoją mediację w sprawie' między 
Nikaragua i Honduratem w roku 1918 oraz 
między Guatemala a Hondurasem w roku 
1919, zażądała w obu wypadkach, aby agresor 
wycofał Iwe wojska na pozycje wyJściowe. 
Mówca przytoczył "dalej, iż zaledwie przed 
2 miesiącami na konferencji w Rio de Janei
ro Stany Zjednoczone p"parły wniosek Ko
lumbii, w myśl którego odmowa strony at.
kującej wycofania swych wojsk byłab, 

uznana za dowód napastniczych Jej Intencji 
Delegat polski stwierdził, że to, co było Ilulz
n'e w Rio de Janeiro, Jelt równiei Iluszne w 
Lake Success. 

Przedstawiciel Australii, oświadczając, że 

wniosek radziecki jest "niepraktyczny", za
proponował ze swej strony rezolucję kompro
misową, zalecającą wycofani~ wojsk obu 
stron conajmniej o 5 km. od miejsca, w kt6-
rym znajdowały się 1 sierpnia, tj. w chwilI, 
gdy Rada Bezpieczeństwa wYQała rozkaz za
przestapia działań wojennych. 

Aleksander Cadogan w imieniu Wielkiej 
Brytanii sprzeciwił się przyjęciu propozycji 
australijskiej i zaproponował, aby, 3-osobowa 
Komisja arbitrażowa Rady Bezpieczeństwa, 
która w chwili obecnej znajduje Się·w dro
dze do Indonezji, oraz komis~a konsularn9, 
prowadząca już tam dochodzenia, wspólnie 
wytyczyły tymczasową linię demarkacyjną 

,,możliwie jak najszybciej". 
Zadna ze zgłoszonych propozycji nie uzy

skała aprobaty większości członków Rady 
Bezpieczeństwa. 

Następne posiedzenie Rady o.dbędzie się w. 
wtoreli. .. - -~ .. - . 
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CZYTELNICY! 
Nie trzeba gro '~,d11€ kil udziesłęciu kUP01lÓW! 

WYSTARCZY WYCIĄC NASZ KUPO [\; PREMIO ~rv zamieszc.zon\ obok, wy· 
pełni~ czytelnie i przesłać AO Rerlakcii n asze~o pisma w clitfl'fl trLech dnI. 
Już w czwartek dowiel11Y sie kto wygI a! I(APELUSZ DAMSKI LUB M{::SKI. 
Jutro zami<>śrimy KUPON NA TOR.E BI<f DAMSKĄ SKOIUA~Ą. 

• No nJorqin@§i;e 

I n a c ,:~!;~~~~i::i'~~~~~R~~;;J.~~l~~~ 
łk - d d k'''' t ki h Cza g Kai Szeka I ganizacja la, licząca ok. 700 l1"·ięcy ezłCJnków, 

O O U ł rzą W y ~a or C, n · • .. .. ~<~leży d.o aW~~~~~~~a r~chu\V:1I ~~~~"Js:~:~: 
NOWY JORK (PAP). Przt>bywaj'!(;J obecnie ny SiOl';LJOwania rządu koalicYJnego. OpHn .. - się do odbudowy gOSlJodarcze" ChIn l ICh de- f . A~elYCe, . ę , ją ą . 

\\' Now. m ·J(lrku J'''den z n'l;slarszych l na;- j~C njeudolno~ć obecnego rządu, mówca za- mokratyza.cji. Z tego powodu gen. Hsii'lng I cYjlnOscląh lh ob~~kurantyzkme~. ~.od Ro.:ł~ną ... rw
o
r: 

i d .? ł k k no otnyc a$", "amery annm-u , " r<:~rz" n. Vybltnll':j~zych dowódców chlftskich. gen. znaczy!, żt: - jq;fn zdl'tniem- z.adn~ pomo~ w~pow.e zla &l~ ~r~ec w o pomocy e (IDO- lumba" prowadzą szeroko rozgałęzioną pn/}pa-
Fe11g Yu-Hsiang, 'ostro zą.l1ta.l~owal na kon· udzielana obprrwhlu rządow,! me przy czym mlczncJ USA d la. elun. gandę przeciwko demokracji i postęPOW1, ne 
ferellcji pl'asówc,ł Czang-KI1I-Sl.:eka.. <)§whł.d- • - • •• r7.!!Cz rasizmu i faszyzmu. 

"Łają"· i7. ilU i .jego f('akcy;inl' otoczcnil' są w . • • S h • II Na zjeździe bostońskim piorunowano, oczy· 
całPj 11<'1 li Qt1!,owinlzialni za obecny ch!o~ w tli y U n ę c I a I n w e a wiście, ilE' wlezie pod adresem Z.S.R.R. i kra-
Chinach, Stwierdz,ljąc, że nie wierzy w mo~- jów dt'!rnokrarji llldow~i . Popi!!1I1 ~i!'; tu w eha-
l:wo~'; Z'V," ieslwa Czanl(-Kai-Szeka nad ko- rakterzp mówcy zwłaszcza 'la t~pC!ł. quh~a-

b 4 B · I<lXii st1\nu Massachusetf; - C!'oolid~!, kM~ n"luD.I starni. ,t1en H<iaIt,s! podkrpi;liJ. iż J'jrzy- • ŚCl go ga l a e lu przez eVIDCJ "wyjaśnił" ~ebranym, że w~rJ!t c:t'!n lIT ~ S.A 
\ ... ćdca KUC.tnlrot ngu ~aholował w8zdki", pl a- spowodowany zo~tał wywozem żywności, ma-
===-"'.""..,............--. - LONDYN PAP. BI'yl'yjski mini~ter Ema- i,.,ialem możność znac;;onalizowa.nia. 2 wiel- szy.n itp. do kraj6w W6chodniej Euro-py f!~. 

P M!"B'8 wyborałnl~ nuel 'Sh;pw~1l o~wi~. dczyl w dniu wczoraj- kich g3;lc:zi przem;vslu oraz powolani<l do iy- Biedne, nie~zczęśJiwe Stany ZiednCJc:!.on~ o~o. 
li &''"'. . , '. . . . cia pan:itwowego urzędlt węgl<·.w~go i ZIł- tocono po pr<lstu ze wszy~tki~~(I I ler4Z miMz. 

P d U~A ,,~ym. zt I1 t tentl.isle,ue gil ze s~anfJWl!lka ~1l- l'z~du elektrowni brytyjskich," kańcy tego krdju (wyjlJWS7y, ńczywiscie. 'ca. 
. Jt"GZY . ,en a " W. nisf·/'a opalu na "t;4nQwłskll lIHnł"t,.a. WO,lny , \ Stwierdzll;ąc, Zf' nie chcl~j, ~vbl'ew wMel pJtali1!tycznyt'h hUliinessman6w i elokwM,tny.eh 

wsklltek czego nlt; wszedł w skła.d ścislego kim prowokacJ'om, lać wodę ne'< młyn swych gubernatoróW') eierpi4 głód. Jak1!'ż t" 'Oróttte LOND YN (Ons!. wf.) .I Clk r.lonnszq Z . d! et 
\ r SI h Z' d h gahinetu - nil' naśtą"Uo z j~,o wyboru. "Był przeci~n~ków p~Iityc~nych, Shim'v'ell zazna- l praw z' w . 

asz' ngtolJu \\' ,'anac Je noczonyr bym "zC7.e~iiw:.' _ powiedzIał on -gdybym 1 czy!, ze Jako lOJalny c7.kl1ek Labour Party, O tendencjach, pa-nuqących wśród , Ry~ert.y 
l OZJ)oczęla ~ię już c:kcja w ;r,wi<jzku Z wy .. k k d' . d Kolumbii", świadczy m. in. rezoluc)!! ?!l&zdu. 

- db mógl l,'()Zostać w ministerstwie opału, gdzie musiał PO~tąplC ta , ja' f) nte~o zą al/o. wymierzona przeciwko siedmiu duchowny!!! 
bOI ami prezyrlcncklillj, jai·\ie o ędą się --- -- amerykańskim, kt6rzy odwit5dziH nie da.wne 
W przy;:,złym roku. Ze strooy republika· F t k· b k Ol! C h -, e .Jugosławię i dali później świadectwn praw-
J'!Ó\\' coraz bardziej forsowane Jest wysu a z y o w S I e w r y I W . I dzie" twierdząc, że - wbr~w OQZc7e.rc:zyn1 zm..'(" 
nięcie kandydatury g..:o. Ej~enhowera. ~leniom _ nie ma w ty«rl k'l'a9t1 nietolerMl~ 
D· l· .. k d d t 18 t l uci1lku religijnego. 

a poparcia Jego 'an y a my w s a LONDYN (Obs!. wł.) Rząd radziecki wy- ostrzelania ambasady ZSRr, j2'~t wynikiem Szanowni "Rycerze" nie oszezędziii z.re.sńą 
!lach pn\y::;tały komItety, ulworzone pn~ez ~tćsował protest do rządu Ghile w 7.wiązku . nieokiiełznanej propagandy antyradzieckliej stów gorlIcego "pot~plefioia" równit>ż ~6stępe . 
lTIIejsCO\\'e oddziały partii repubJikańs!dej. 7. o~trzelanicm z przeJ'eżdżającej CiężarÓWki!' w G!hile, na którą rzacl chilijski nie uważa za wyrn dzialaczom amerykańi>kim. jak. WallUl, 
;o.Jiemt1ie.l· J'ednak dot~'c hczas !tell. EI~et1- "Wd.dIU amba~ady radzieckiej w San l - Ja- . W· b" d' Taylor i inni. szczując przeCIwko nlln OPInię 

." . . . stosowne reagowac. o ec powyzsze~o T?a " . d hower nie wyrazi! swojej zgurly mi wy- 150. Wr~czając protest ambaSadoroWl Chile w. '. DarMo Ciemna ]es.t, doprawdy. gw~d.Z ~I 
r,.tH1ięcl'~ .1f,gO k ,ttJdydałl:'·Y. MoskWIE!, radziecki wJCeminlstCi!f SPJ'IIW zagra S ZSRR, ząda ~rzeprowAd7.enta na~,ych':'lasto- l)fzy~wip.c~ ;ąca tym osobllwy,m .. RycerzOm. 

- .--.. '~"""".',''".'~-, nlcznych ZSRR Malik oświadczy\. iż fakt ~ wego sledztwa i surowego ukaram!!. w'nnych. T przvj'Jom' na - "hc:ckerJ1.:r~uz . B. tJ . 

. e .", ,;, ,, ,,, ""'" '"'' ","'"''' ''''' "", rb"~"""''''':i 'c' ':'" :" 0'. 'iw" ''''.: 'p'" "d'" 'i' e D in 'I 
. W codziennym konkursie "S' ł o's U" e ia w T a tr •• Powszechnym T U R 

Wc.:oraj wieczorem v lokalu redakCJI "Gło 
su" - Łodź, Piotrkowska IHi, - l'ozlogo \vana 
wstała kolejna prernia naszego kot.ku! ~u ,,~

d~ienneQ'o z dnia 10. 10. 47. 
~SUKIENKt. WEŁNIANĄ 

wygrała oh. St~ni Il:lwa Drz~\Vll'Lka , lani. 

\\I Łódzi, Ruda Pabianicka, ul POlllorska 
lO. ptaco\\'rllca Zjednocl~fIia Pl'zemyslu 
Veinjan~g(1 (dflwn. Harak). 

Ob. Orzewitrl'a pro;:,zona jest o prl. I . 

bvcie dn ren, ,Glo:-Lr', ul. Piolrkowska 
~6, -m I) . " ~~()rlzitlach od 14 do 18. 

. * ~ • 

71 przl"oedniu 4~eJ rocżr' cy historycznej 
bitwy l-ej dYWizji im. Tadeusza KościuszkI 
pod LeniM orlbyłi'l się ubiegłej $lobo ty w 'T'e;J
trze Powszechnym TUR uroczysta akademia , 
7.orgartizowana przez Tów. PrzyjadÓł Zc1nie
rza OfIcerska Szkolę Polityczno-Wychowaw
cza' I Zarzad · WojeWódzki TUR. N" wstępIe 
lic;'ni0 zebr~na publiczność minutct mlJczenla 
UCZCiła pamięć bOhaterskich Kośclu.'z , O'.~,-

• ł f 

o rze 

c6w, padłYCh PO'I Lflnmó ,.. ~zil~ie w-:vkon'1-
wanta zadallia bOJowego. 
Szczegółowy rderat o pl' ~('>bizgu I ;:n .. c?e· 

niu bitwy pod Lenino wy~l(\~il mir Wol:> nit., 
Zobrazowaw!'lzy sytuację, jaka wytworzyła 
sit' po haniebnym wyrofanlu wojsk polskich 
przez Andersa w chwili, gdy decvrlowały się 
losy ~wiata i Polski, mówca podkreślił, iż hlt
w~ pod Lenino była zapoczątkowaniem 

• 

ohat rów 
CtytE'lnicyzC1mi('i.·(:owllNlenad:syłsjcieku WARSZAWA (PAiP) _ Dnia 1>'2 b.m. :gjy~h dn~a 21 si~~pnia.t'944 f. pr~'y ~.\' 

t1onow w kopHtrlf'h. W.5tH! f'z:y Ilakl~ić kupon . I • •• • -l: konywaolU zadanta 00]0" <:'go ofJcoerow 
t.a k",r1oniku w fnrt1Il1l: 1t' Hlllll!<tlnej pocztów- '.\ Warsza \\'Je oabylD SIC;; U·IQCZjs1-e l-Qze I rlywizji im. T. Ko:ciL •. zki mjr. Lysa-
ki. napiSAĆ czvtelmt: ndle~ n:nakc.11 "GloSI1", li(, :lo ~robll na wo iókowVn1 cl11entarzu kowskiego j poety kości.uszkowca kpt. 
- Łódź Piotrkowska Hb i f1<lkleić zn'lczek i na P()I~ qzkac h z\ylok bohalprsko pole· Szenwa.lda. 
pocztowy za l zloty.' - " 

I na 'Pocla-g· Byh t<J pułkownik, tr-zeeh ma 
86 Jorów i młody kapitan. EI'eganckie mun-

dury Isniły \V słońcu. Były nowiuteńkie 

I 
i starannie IIszyte. Oficerowie 'Prowadzi
I·i między soha rozmowę, nacechowaną 
gÓI'llolotna etykIetą. przy j ęta w gmnie

i oficerów 'brytytJ ·kie'h. Qllell odrazIii WY
I czuł w tosllnkll d() nidl tę :samą '})llgar
l d'liWi:)' allh"pati~, jaka zrodziła się w nim 
i w Kairze, gdy o~lądał w ,'!ztabie podoh
. ne typy. Nagle USłYSzał g-łosy. ;nów;ące 

I 
po grecku. Z{)Ibaczył kilkIldziesięciu grec" 
kich żołnierzy, niechltllj11ych i brudnych, 

. Illbranych w z.niszczone mllndury. Pra\\,-
Prt~cieź na\v,et ni-e wiemy, o co walczy· - \V lJaniaJe, A zatem - -cItlwidzenia. dopodohnic byli to J1ieJi~lni g-reccy żołnie 
my i PO co Ilrl dstfl\\'ićlDlY H\yoje jl;łowy. Quocll wy, zedł eałv !Jod wr<li.c :liem rze, którym udalo si~ zbiec z Krety. Ich 
Wierzę jednak. że nast, -i 111011letlt. lde- ~Iów Manna. Ma rację! Aby tylko dożyć nieOi!:olone, ztnęczone twarze ~podobały 
dy bodZiemy dWIt<I6, Cala hicct:l po]eg(1 do te\('o nlo·luCII'I.II, gd.\· sie .zaczllie .dziać sie Qllellowi. Grecy 7, zaciekawieniem 0-
1a tym że, nim do ~e·go do-Jdzie wiele lu- to, o czym !JJó,'~ł Sz:kof, NIe .r?~1l11Ilal te glądali eleganckie sylwetki brytyjskich 0-
dZ1 z,ginie. :;:-0 dokradnie. nie \Vlec.Jz~ał Jakle forrf1Y' ficerÓw. Jeden z ma'jorów! wst..lwia .ia'c 

'#01] l po\yatpiewaniem pokiwał ~lo' to przy'bicrz.e~ !<:czczu! Jedno; muSi d{)- mOl1okl \V ok{), wyced'ził prt;ez 1,(7by z po 
W'J. Al·e Qllell ;t,roz lI'111i al Ma·l1na. v.,r .ieg'o żyć te.! chwIli, gardą: 
sło\"ach walazl '" ·>:t'ko, czego szukał, QlleHowi 'nie udało się S4Potkać z MCln- - Zawszona hołota ...• 
my·'ląc \\' samor; 'I lIad tYI11 · co . ię nem w piątek. ~ies,poctziewanie otrzymał - Kto to? - zapytał 'Pu~ko\Vnik. 
dZieie wokoło 11icg Impollownła illll ja- ski.erowanie do J>dnej ~ eRkadr lQlniezy.ch _ Gre<:y. altbo coś W tym rodzaju 
snośĆ 'l11yśli Miłl1lla, .0(\, ktńrll było Ol'ze· dZ1alajaeYC'!ł na terel1le lJJ1ostYt1l. MII~I<Jl od'powiedlJial t-en sam major. _ !iuliga-
sip'kniete każde jego ~Io,\ o. Nallle przy- nalychmiats[ IIdać się do Ale·ksanctriL Wy neria i hołota.... ,. 
l)omniał sotbie . te ma być za chwile \V ieżd'żal z cit.'lŻkim sercem. bo tęsknił 0- - Gdzież sa ich oficerowie? _ ciąg
sztabie. lVlu~iał 'iji~ pożegn'lc. \Vstając od grom~i€ pl f-Ielel1a .. Prze.paść rozle,ki mię nął dalej ·Pllłkownik. Przypominają 
stOłu r vrńcil sic c!D Mann a: dzy I11lll] s(aw(lła !iDę coraz szersza. Jed- racze'.! szczep dz,ikuów. niż woisko. 

- M.Llsz,e już i,zt . Czekaia na mnie. 110c ześnie naclal tkwiły lnU w duszy pelne - Oficerów maj'l;I,. naszych -- rzeki ma-
Chca. mnie 'kier:I'.''''''; 1 j1rJ\"I'olrrn do eS- 1I10C~ słowa M~t1f1a .. ' ., jor. 
kadry CZy LO h,lezY!\l1 siei jeszcz..'~;'? l r a \\'ętlowe I stac.11 \V pobll zu Aleksan Anglicy z 'llietPoha'JhooWan8 Pogarda na-

- Pra\vdoTIodoOllie '- ocl'powled?J al dni miał urzesia dkę. Wji,s iadł z pocią,gu trzv]i na Grekó, '. \\Ttem. jed-en z nich 
Mann. - ,\ l óże z,jemy śniadailie ,'azem _ 1 zobac3ył na peronle grupet angielskich zwrócił uwage na Q,uona. Lotnik wyg!". 
W piątek ? lIficerów, spaeeruiacych w tllezeki\'l-an1f1 d>if meszcze,,6hlie. Mundur miał stary 

udziału woJsk pol~kich l'l8 najw~,zrtltJ~~l'!! 
z ń'óntów rtrugi~j w()jl\Y ŚM'iat6wł:j - wa 
froncie wschodnim. 

Wielki był entuzjazm uczestn:iklliw I;tltwy 
pod Lenino i nast~pnych bitw - oświadcza 
mówca - gdYi ,,'alczyli blisko swójej zi~!'!ti 
ojczystej, gdyż każdy m~tt zdóby:t~go ter~llI 
zbliżał ich dó unl~czonej przez Okupanta 
Polski. W d.alszym (!'ągu swo.le~o clekt\weR.!D 
referatu mjr. Wolanin opi!'al przebieg da-l
~zych walk Wojska Polskiego II~ do całkoWl~ 
te~o oswobodzenia kraju. 

Po czę~ci ofIcjalnej, zakończonej l')d~trr 
niem h3'ffit'1tl polskiego i radzieckiego. odbył 
~i~ koncert w wykonaniu uczniów ÓfiC~l'
skie,i Szkoły PoJityczno-Wychowawczej. B a!'
dzo eiekawy Dyl montaż }'l. t .. ,Historil! W6~
ska . Pęlskiego". oparty na "wórczości okre3u 
wojennego poetów Słonill'lskiego, BrOtllćW
~kjego, WaiykR, Szenw!\ló~ i Innych 

do:ć zniszczony. eie·n TJO,gatd-y i konin 
prześlizgnął ie w OCzach ma10ra. Ę}ue.TI 
wyc"uł t 'pogantę w S>tt>sun-ku d.0 si<!hie. 
Lecz nagle major z.oba,ezył wyblakłe 
wstCl,iiecz.ki odznaczeń. na kurtee Q"ella. 
Zmiesz~ł się jawnie. Zapytał {(I)tnik!!l: 

- Palt 'Powraca na fł'ont? 
~l1ełl J'lje 6dpowietf1tiaL NI'I~lt łtsły~z'al 
CZYOś głQs, radósnie wykr;.~srklljąCY: 

- Ohla ! [11j;(!iZJil To pau? 
To krzyczał j~den z z(lłnlerzy ~r~c· 

kic,h, rado:nie wymachując rękoma w 
kierunką! Quella, Był hrndny i obdarty 
;iak w.szy·scy jego tow~rzysze. Bie,g! iuż 
do QuelJa. 

- To ja! - k'rZ~i czał. - Pamięta pan? 
- Georgios! - nag,le 'orzy'POm;1'Cl f St')-

bie Q lI·e li. To bY ł Grek z Australii. k(ÓrG;
go poznał óng'iś w Larissle w kawi·arAł. 
Jak się 'Pan miewa? 

Prz.yDaźnie- uścisnęli obie rę,es. 
- Do'brze - {)cl 'pow,jedział z radosn'Y'm 

u>śmiechem Georgios. - .le,siem [ellZ w 
J:!:reckiej armii. Wsta'piłem do nJęj. gdy 
Niemcy nap.adli na tlail. Jedzitrny wal
cz-yć dale:i. 

Quell uśmiechał :r.ję. Iott<:ha;iąc stÓw G ... 
or-giosa, Nagle z.bliżvl sit' ieden z Mice
rów brytyj.skiQh. Zapytał Greka: 

- Co wy tu robicie? 
Geor~io~ nie odr3ZlI zrozumIał o cę, 

chodzi. Odwrócir ~ię dl'! Anglika l oatrzył 
na 'niego . 

- Naty'chmia·st idiźcle 
lest peron ltr'Zeznaczony 
ŻOł!1:erzsr. 

eta.'d precz. T~ 
dl?, an~ołsh:~h 

!-D. ł,; n.) 
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·r Ilika Piotrkowa 
Redakcja i Administrac.13 

.,(ROSlJ PJOTRKOWSIOEGO" 
~k6\V-'Pry". - ul. Legionów 1'6, I. p: 

telefon t 3-941 , 
A~inistracj a czynna od ~dz. 8 -

M-ej bez przerwy obiadowej, w soboty 
ocl gćdz. 8 - 13-ej. 

Redaktor prz<ljmuje codzi~nnie od 
godz, Hi - Hi-ej. 
K~ ~~kowe 1'~'8kcji "GłGsu Pi0tr

ko0W6ki~()" w KornunalnE'1 KasIe (-)>\7.' 
~śd w Piotrkowie nr. 425. 

omu Wh'8~V ' flPlm' 
~edzłd~k, 13 pBidz1~r~~ ~.fjf F. 

~Ś! ldiwIIIIt-a. 

Waż.ieiaze ł l fól\Y 
M-49 u-r-tą,l B~zpi~cz.eńsłw8 I'uhtl<>1.1'I. 
1l3·1·fPoMatowa Kemenda M. ~ 
~.4i M1ejski K(jmi~ar18t M. ®. 
10·V: ~raż póża~J1;a 
n ·13 t!1b~zpleczaJnia Sp;:1'łP('Z,11'8 
118·70 Szpital Sw Tró~v POgEiit -'e l~arskjf: norne telefony: 
1Ir-I-a . . . ~ 7jrino. W nIedzielę ł ś\Vię 
~ d~Z1.tr rlfrnj jv szpitalu Sw. Tl"ójty. 

KINA 

uł..O~ PJUIRKU\"~K.1 

li 
wpłynęło ju'ż z t renu wOjewództwa na 

l'~f ... cel1'ta~łJ. ZaHczki go·tDwkO\H~ na poczet l ku dokonywR:yeh '; zl~rnie: P~·eHmin~.!I-
pełnomocników dl(l !'..praw podatk,tl grun pod"tkll f1T . . q;ł roi, 1947 "'pla· \Yane d.ostawy lhoza \\ WG}, lo?zklffi .z 
;O\\'€g;J okazal'fI"ię p~l'ul)iĘ'ci"';n \\." com' 7(;.;,1.'11, :;,: ... , .. ' . - ': 7'~ i,,' .,'. htUłtl le~{l poOatku zamknąc. SIę ma}4 

. '. ..' l' j cyfrą 42 t~s . .573 ton. O tym, jak da·lecł. 
<:zczęśliwvm. Dzięki ich dlia/ani t! tenl Wp-J,llv rłokoni-ll1f' \\ n8SI·e I'ltl ł lpca (O j k . ,. d -t ,. ctt..:·· . ci t".-

.., . '1 • • f "40 '1' rO Ol1rlO'" '.lIl . ÓS.8\\ \ (J 'lJ1 ega1ą o ~J 
wp-lal 7~ff'i\.\ no lIale~łych j;;tk i hi·P7 J .P<'ZCl7,H:''lT111.;(1 "'ęgaJa cy ·Ty·J l'!ll !{l'- cyfry o"l(1:lecmej, świadt-z,y ~'IH. 2~ w 
l1akżn(1~>(" '.·d~.'·. II (f.f1 .. ~tn\\·fO\J(JI l')OW;;t'l nn.'" 1 .~ 1 t~.~H;C!, . zł(lt~~h. Z~ft'.ila('.zyC n-a

h
- p'un,ktach lS\'PU \,. POCZqt;!<u b.m . znaj.rl~. 

I1j" wU0:<io. \V C'Zil"':P fr7f\('h l1hie~!\',h Jf.'~Y,. lP "I,Jm" :{']~grJlęta '.v Plą,gt.. . tr~ec. wa/'Q "ię z;a,le{lwi,e .3'20 ton zićłJrna dos.1ar. 
m.J~e·i ~y w'płyll~ła do bo;; :-k!'lrhDwych mH~51ęc~ je~t wyz."7,;.1 o.d \\lpt8.t, 1ak'e z cZ(JneJgfl na n.oc zet po&a.t,kv a·run toweg}i9. 
il ~ l"~ :""j d ,J. . ..J. ł d tk to' ..J l d t' s 

1,.~IU·lI 1"1 ~ 11 ~Tll:0 ,'f'~O \\Vly~ęy _0 Przoewkhij.e ,~;ę . że tf'mpo zda vania Z'far 
~ -' "" .. 1\1'\50 pan."h'(J\V~'ch \J, okr,psl<t' l-go pół~rocz·a na 'przez ro lniko\\' 00 h'; por" t'ak 01pj~. 

'1'l'Ó~ . f182 t~~. 7!1. Zalesrło')~i;l. t'\lluhl te- r.h. n ~ff' rlo1<onywa:łH' w'pl(\l1.y gflltowko- szalf' 'v,C'he<' uko!lc"eni~ wb'fit ~ezóIi'0" 
~(> p'od~tkłJ nit' ~tfłno\\ ją j'l17 IJ.' l~ j ch\Ą iIi \\. p. r1~ pnr7-E't pr'.rl;dl(~l gnmt(lw~o prze· \\'\"ch na \\""i. ulec pow!!1n,'l '" t~i chw!H 
\\ \~·<li · lrl(ł7k;1j1 złwl w!t>lkie'h pD.zwii. h':-Q:~I.'! .polllyslllll' . 1lI-t' m0zna

j
. teg\io po- pó v"żnp'11II rJ;>.<;i!eniu. Opraco\\ am' plan 

spłacó:n4' h.nwiem 7~qł~h' i'lI;; \\. 92.2' pro WI~rl1.IP(, () wpl,df1ch na r7~CZ .~·,ll<l podat d()l~[aw 7iarn'l pl'7ewiduje. że \\. pi-erw-
" •• , .~- .. --~ , .. "._- m·ej delHl{hde ))?żrlziernfKa p,Q\Vinn0 być 

M I m O C d e In dos~ar{,·'l"oFlf> n1łp.unKh· zsypu \,. -,ro>j 
. I&ó7l·,~rn . 4 t""j;łC€ ton ;:h0ża. a .. v dru-

li hm. 0h~l(1 ~orlz;ny. 22 . ł?i pl' :f'Ch0'-1 \ '~hj ~'Opr i1 wrly nam i i.egfCl, kol~gom. Żf' g'~ j .!fl, ;.thir 8 tv:,i€cy tiJrl. ,~ trZ€\'lej 
rJząc k-oJ..., Il')k~lll .. Europi1 • bvł€/Tl ""'PHl- czJr'\I'J('K i~k rnl()(/y l laK zoołnv fl1M!1'U' 4 ..... (;:lil-7i~ - 1.7 t\'<iei::~ tÓ·i1. 

ki~itJ Jak ('Ib. O .. lI 'rzędnik I~W!1ej fllhl'~'ki je' ::,ię ."I''5jemat~.,(,~'!1ip. \Vi~rz\TTnI\" że 1:j'h. .'\ż~rl\' 3A<·ri"l ,,~iagani'a wJJl>;;!·t zar~w
\,- Pi·ntrko'\'if> 111 ządzll burcie lIlic-zna.. któ O. nil" 'l.echC'e r;.~ ieg() pełni'> naz~ i~ko u- . 4(\ \,' 2'D ~""W('''' ial, ,,- ;i1amre na pocz~t 

f~j p:'zvĘ1ąrla10 l.·~ 7. z;>fpi pkil:"it%f'!l1 ok<l I koZ(llln,.,,~ę ~(ł la. ma{'h ,;(j{,:1"-JI ~1:~1r}<()"--:,r}:'.:C.I.IJ \""".!d ....... "'.f', Lłi'?eb'f' Q'ała "'z 'bk~ 
!., ~O ~nh .. Ial.. ~ł~ d()Wli'ld'Dl€"ł11 ' . . 1f'~l to') ;kl€q~, ] m~ hędzH? \' l;;cel ntl';JO\a! Sl'IU 'j cla1:l ja,l{ i1.ailep.,ze r~ult·at.y, QZ nmk1 
;lli ni~ ph~n\'.,za hurda un;l\dz(m~ prJ.t'i' spoh0jnvm obY\"at01{"m na 7~Q'n ml(lEta. j)(łwdi'l~"" łi.Q \(,iN()I\Dni-llma ~l~r()11Tad,~ 
\v.5p<lmn i l'tl1erg() {~vwa·t·e-ft\. Zn1fł I~.(' go. ----. . 

~t'1(l •• Bałtyk" Film pr.oljukc ii l' adz it- . 

kiej .• Piotr n·gi" - ~ria Il-.Q·.a. J!l""~'l2-
_ ~ dni p<'lw~z,e~e i ś'Il,'i.ęta ,I'J ~~~~nj~ 

f'6. 1 i 20. I ., 
~il1() :,polonia" Prim ?ro')dl:l{~X ~:11ćrl"- r Ika _ _ 

~i-k~e) 1'1. .. oohaterkl P?cvrr,.! . Po- .' .. .. . l... .', 

h t1007 (l rl'z·j·Cl4:1 niem propa'Q'arJd~wvm i li--
5\\ iarJ",rr'a [ąCVIll moment d(Jpr~!Z'u w (01' 

mil' \\ ~'Ś-Ci~N. P :'z d-1ll i M<-'m t~Q',.·,·,,'ti

:tu st-::łh ~ ~'arr)IVH() tempOl, ". ia;kiil't' 
~('ilł!l.I1~"'!'" "'Pel ', j,,j,,ir 1 ,, 'f' n:łl"7r' ~I i'il.: ~~k ~a~ńw <J godzinie 17.3(') i 1~.3B: l W {"/~",it' 11r! nnla 1 d0 -4 p::łzn:l1: rnl1{~ 'I WIC.Z. N?I'~'~- ~~~~Ma. Mi:k()l'''.'~\\ 4,."'1: ,~~-

Dyłury aptek: ~r. 19r-7ąd st;lłn11 @~lwiln,pg('1 " Plotrk:- !0nln::ł i(ro\Jklfl \\'1 C' 7 '.'\l'C'hw Kr" !>in "Y'{l. 

~ .J...J. • J. I "/·t O" "kl"'.J.'>·E1 \\ i~ 7"n<lt()'val .1 zA-(}nń\~ Zm~ r 11' M "na I W l' m .'lłm) m ókrj.\~I~ <'7~. 11 7.~n()l)\\ a· 
ur~ 1'J'1/·:t:U'l'1Jl~ R'J)I-f'Kt! VII iln J"~ "'''''''''1 ' CI' .1:: .• ". . .' ,_. \ I 

l'fac 1 rvbu.na 1'Ski. Pl'! r:.jmon(J\~·. Bil rhiHtl-A m~l;, 011'/'1-;1-1'- no 1::l II (01ZPtl. M?/ll'-I1_~h\ 71' . 1<0 7. 

RlmlRlHlffmllltlllllllllnrnIHHIHIIIHlffin._lI1Il mll\lIllIllIll\l\\\\m\~\\IIIlI"\\"IIiIlllIll.III"n"RlIlII\Rl\lII11"IIIIIIIIIlMII\III1IIIIII"~mllft1l1nIlIłllll/lllłMlllIIIIHIHIIlIIIIIII"HIOOlImIIllHIIIHllłI\IłnIHIIIIIII!\IIIllIlIIIH""l1lihi.1IIl 
"91IJó,..~ -

ił • '.1 
l' ... 

_ pcm a;k otrzym.ał 7 
up ..... 

• • 
leSlęcy · e zł 

1Om~~"]J'66t>erul'lkłl Mllii: j; Ob)'\\ a \\- w'yniku r\l'l.pnn:) \. Vt~~I~w Bą+-. ,"-~'l- I ;lip ni4>"-<:i1ga·h}ści na 20 dni qętLHmi~. 
f8k1kiej '" Wó1b~rZ'll flhyw, St<ef'lo Mak- z.am ws-tal na j.11~i'k>m m]~l~-C~ \\ilę7.ie- MHZ kont! IkaŁę c!()WOOu rz~ww>e.gó tj. 

\vy~(jkoś;: \v·pflll '" prz!'" lrlzian.'m us-ta· 
\q t~rl11jl1',f' rI,),,· \ I;; nCl . W \\yscigu t.ym 
rywa lizó\\ ~\; bęrl~ mięr!;1;\ ~'Oba woj. t6d1 
l<i~ 7. \\<:lfi. ' la~kjm i wrocławskim. póz·~ 
~.y1H pDM'c z·egi:i!ne p0wiat·y nasze~() W<:l
je\\ódzhla ,,· ;:I!C7.)C: bęfl;ą \\' f-ei a·kcJJ G 

palmę ri("nv"-zif'Jl"tw::J międz·v ,~<) bą ",; 
f.l'j('h\\'iii pr·;t(J(luj(jq·mi \\ nas-zvm '\'v1e· 
WÓdZ1",ip \\ . reaJizo\J,'aniv " 'o/al na p~
d::łt('k qrunt(l\y~' "ą, powiatv.: Fa\18 !Na· 

:'Z(]wi€·d::J. pl()trk{)'t-~ki i * <.ki'fl·j1;f'\'·;ck! 
'V'-zwanw n.-, 'I \ ~Cl9'Jf f1~,~I', ..,~,,-1~·'·1'" 

nie iesl If'.ż ,wvkhlcwne. że stanlE: ~Ię 
(l'10 d·(\ pinr.(~· n i dr;l: . 1 !I}1'nó\ViGłl '\' M:aSi~ p:alrolu \\ e w~ K.o- n4::! i GOOO zł . gr.7,yWn-y 7, Lami3ną w ra- 1000 zł. 

~\").rn~ki ~atr-zyma~ WI 'ltd'Y5-ław a B~ka 
i· Arttćnj~~~ B-.qka. n1i~sz,kańców Toma
~\Va Maz()wj~cki~() Wi0fLąC.ych 8 g.z.t. 

.UJ ,. słahvmi rC'li'!'·.j··..,·· 

t..ze~y ehlew.nej. 
6ti~ . .fllnkćjo.n!uilI5Z M. 0 . domafga.! się 

I'I-l~ł1 olta~an,i,a z~\V()ll'nhl n"ł hi!ll/ld~1 
IlrZOD.ą chlewną, \Vladyslaw Bąk wręczył 
!!W .I!OO~ zl. pro·, ząc go ~ pu -zcz~ni~ kh 
J JIl~ p1aWa-<i'Lel1ie dochodlZMia. 

. N()me-odant pesl-enmku Ilie bvi jedn(l k 
euly na dat·ek i wypełnił :wój ~tboWi1-
~. a Wl·ęczo.ne In l! I 000 z I. I)l'ze,k 8:0,1 ł 
~ ~""śnv,m ł.I(')'J1i~:'lj€njMl ~}rokurl\·ł()rowi. 
!l'>~'Ć<g te] s~rawy zna·Jozl si$ na W0~<all1-
~~ .S~dll OkręgQw(>.g'O \V Piotrkowi~ i 

mIflllHllllnllll""HIllHlIHIHIIHII!IIHIIIIIIIIIIIIIIII"""IIIIIIIIIHIlIIlIIł1I111HnmlnlH,",","" 

KOMUNłKAT 
~r.I·ą<1 Zwj~zk'l1 ~rńoe-rvló\\' \\ J'i ' tr

k0.w!€ p1')dej~ dn \i,rj·lld<lmości. iż ~~kr-e
t~!ę!tt 'pzyj ml1J~ 7apj~) na czlol1kó\\' co
~~'f1~ o~ g<cd~~~- 15-~i d(J tS-ej (3-6'} 
~2),Y :I1d1ey ~·gó Maja Nr 2'1. plef\\I~ze 
1'1ęk'I'J. 

Sektel1.·a r (';: J!lr~'1.~s: 

(-) K. Kf)~tllar (I-) M. ł(lIśrnie-r~k 

---
SprostoWłnie 

W ~ 272 .. Głosu p,jtelkkow~kj.eg00" z 
tUQl2. a. p8.idziernika 1-947 roku podano 
m.ylni~ J'la'Z"'ieko K1JM-kiewicz. 
~gIó5zenlj€ \\'1nno brltni~ć .,Za~ubi(Jfno 

!b\:-VŚd k'01ejo\vy Nr 82487 11C;ł J>Jlazwisko 
tą!!łWś Mi-f11'-i'al'l". 

· Ogłoszenia d.obl8 
%!l'z-edam d{\)!me-k ~ mie-&zk'anit>D1 -
~j .8 klu~k~@ tJm.p.b!I~ltł<l~e. Vfi·a~-

<, ."!'!II" lJie~., ~~ ~J ~ 

Kronika 
l\'ilka lyrgorl'fli l~·rnlJ. w.e wsi J(II;i,nj(:'wi

ce. gm. Kllmień",k. n~ prze.: hOD'l.ą,'pgn 
drogą O'h. Gawiiiskiego Miec7.i'E-iaw(t na
pad10 (/wóch oby\\ ateli. G0tnv Si-eian Z(> 

wsi Sclęgnv i Bfl ko·w iez Józef ze \,,~i 1\1I /' 
ni.ewkf', kt6rzy p()hili <ł~)'lklh\ ' le G~I\ hi 
s·ki(>go. I:pilog! ·go 7.a j·ścil1. zl1a!&lł , i~ 
'f>Tl-ett Sądem Gmdzkim \\' Pi, .... t rI'0\,,·ie. 
Sqd po/) prle,'lhmhaniu ś'wiarlkó\\ sl.;"231 

Kronika 

• III 

III ens a 
t/nu (Js;Karionych 111\ karę Po ł mH~slącU 
arp.:;z!u i zapłacenie kosz·t,;\\ s~dl()\'I'ych. 

* * " 
W orlleQ'1ości d\\'c'JC'h kilometrów od Ka 

111i-r]1"kfl jildąn r0"'ert>m ch Ra11::łf<Zcz yk 
;\t\i('/1Rl w czasie wvmijania !łuta wpi-ldl 
n~ przy<kożne drz~wo . rlm-na jąc tiarna· 
rJi" ::zczeki. 

na 
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~tr. 4 GLOS 

. R. . L 1 
Punkty dla Polski ~dobywają: Bazarnik, Antkiewicz i Szymura 

UJqslonnil,a .,Glosu RobotniczeqoU} (Od specjalneqo 
ltozegrany wczoraj w Warszawie na Sta

dionie Wojska Polsldego :;;ierw~zy mecz mię
dzypaństwowy ",. bol~sie ZSRR-Polska 'Za
kllńczył się zasłużonym zwycięstwfm Związ
ku Radzieckiego 10: 6. 

Punkty dla Polski zdobyli: BazarnIk, Ant
k1ewlcz i Szymura. 

W ringu sędziowali na zmianę pp. Stepa
now (ZSRR) i Zapłatka (Polska). 

Na punkty: Bułaczew (ZSRR), Kobza ,Cze
chosłowacja) i Pasturczak (Polska). 

Widzów około 35 tysięcy. 

• * • 
Na dwie godziny ·przed rozpoczęciem meczu 

:ZSRR-Polska w boksie, Stadion Wojska 
Polskiego w Warszawie wypełniony już byl 
wielotysięczną publicznością przybyłą do 
Stolicy z naj dalszych krańców Rzeczypospo-

Reprezentacja ZSRR. P ierwsz~ od prawej mislrz wsze lLwag ZWIązku Raddeckiego Koroliew 

litej. nef porażki), stawiano na G=zywocza, Bazar- BAZARNIK WYROWNUJE 
Nieprzejrzane tłumy zaległy już miejsca nika i oczywiście Szymurę. To by wystar- W ringu stają przedsta·.viciele wagi kogu-

machera seriami krótkich c!os6'v l robi ~
żenie, jakby nie walc7ył, lecz sparrował I 

młodszym, dobrze zn:mym, kolegą klub~ 

wym. 
Wysokie zwycięstwo • Grejnera, Il przede 

wszystkim piękną i czystą jego walkę pu
bliczność nagradza długotrwałymi oklaskam\. 

Itojące naprzeciwko trybuny głównej "sie- czyło do zdobycia upragnionych 8 punktów ciej Abdiejew (ZSRR) i Bazam~k (Po:skal. 
dzącej", nieprzejrzane tłUlny podążały jesz- i wywalczenia zaszczytnego wyn'ku remiso- Miejsce p. Stepanowa zajmuje cyr. Zapłatk[\. 
cze wszelkimi arteriami wiodącymi na sta- wego, o którym wszyscy ma1ZylL. Niestety Bazarni.k rozpoczyna walkę bardzo szczę
dion. Jedynym tematem rozmów były prz~- rachuby zawiodły. Kolczyński walkę pr7.e- śliwie. Kilka szybko wyprowadzonych cio
widywania i horoskopy na temat meczu, ~d grał, Grzywocz również, nie zawiedli tylko sów dosięga Abdie~pwa. Po jednej z lewych 
którego dzieliły już tylko... godziny. Nazwi- Bazarnik i Szymura i niespodziankę zgotował prostych AbdiejEw dotyka nawet ręką de-
ska: G:·zywocza, Kolczyńskiego, Szymury, ja- Antkiewicz. sek ringu. Ba7arnik doskonale kontruje. SZCZERBAKOW ZWYCIĘ:2:A, ALE CRYCR~ 
~o tych, zdawałoby się, najpewniejszych, nie PIĘĆ MINUT PRZE:'> DWUNASTĄ Widownia ryczy z zachwytu i dopinguje ŁA SPISAŁ SIĘ DOBRZE 
schodziły z ust. Pięć minut przed god-ziną 12-tą na stadio- ślązaka, który walczy koncertowo, popisuhc 

Typcwanp naj różnorodniejsze wyniki, od I nie panował już doskonały porządek. Wszy- się doskonałymi unikami i dO.Ekonałym re-
16: O dla gości do remisu 8: 8 włącznie, n'kt scy siedzieli na swych miejscach i z nieci=r- fleksem, oraz wyczuciem dystansu. 
jednak nie ośmielił się stawiać na naszych I pliwością oczekiwali na ukazanie się ~ośc.i. W drugim s-tarciu Abdiejew dąży do 
chłopców. Turniej państw słowiańskich w ' Gdy prze~ m'_gafon odezwał się głos sp~ake- zwarć, ale ślązak potrafi go umiejętnie sto
Pl'!ldze wszyscy mieli jeszcze zbyt świeżo w r~ oznaJmiaJący wyjście bokserów radzie c- pować i umiejętn'e z nich WyjfĆ. W ferworze 
pamięci, a takie nazwisk'. jak Greiner, kich na stadion, morze głów ",w.;:óciło się w walki obaj zaw:>dnicy rozcinają sobie łuki 
Szczerbakow czy Koroliew zbyt głośno były stronę szatni. brwiowe. Najpierw krwawi Bazarnik, a póź
okrzyczane przez całą prasę sportową, aby Po chwili zaczerwienił się sztandar, za kt6- niej cienka struga krwi spływa po policz
• g.6ry nie przysądzić tych sześciu punktów rym postępowała ósemka Związku Radziec- ku Abdiejewa, który tak jak Sagałowicz 
na korzyść go~ci. W pozostałych pięciu wa- kiego z zaciekawieniem wyczekiwana prz~z idzie często naprzód głową. 
gach też· nie mieliśmy niestety stuprocento- publiczność. Ośmiu rOSłych, barczystych W trzecim starciu s'erpy Abdiejewa tracą 
wych faworytów. ' chłopców w granatowych dresach z czerwo- już swą celność, chociaż kilka z nich traf'a 
Łudzono się jednak, chociaż bez podstaw, nymi literami CCCP na piersiach prowadzi jeszcze ślązaka. Bazarnik jedn,k każdy cios 

ot tak przez patrioLyzm lokalny, że potrzeb- kierownik ekipy p. Swiridow. Po chwili go- wspaniale kontruje. Doskonale wychodzą mu 
ne punkty wywalczy Kolczyński (Warsza- ście ustawiają się w ringu obok sztandaru. proste w żołądek, które wyrażnie odczuwa 
wiacy widzą wciąż w ,,'Kolce" tego pięściarza, Trzaskają obiektywy fotoreportelów, którzy Abdiejew pod koniec tej runc'y. 
który rozsławił szeroko po świecie siłę pol- jak rój pszczół obsiedli ring. Na raz zrywa Zwycięstwo Bazarn'ka zupełnie 7l'esztą pr /e
skiej pięści i nie mogą się pogodzić z tym, że się burza oklasków. To Warszawa wita re- konywujące, publiczność nagradza wiązanką 
obecny Kolczyński ustępuje już swym młod- prezentację Polski. Drużynę P' skct efek~ow- pięknych kwiatów. 
szym kolegom pod względem kondycji fizycz- nie prezentującą się w białych c'resach z bia
nej i że dziś na niegę n!estety liczyĆ' nie moż- łymi orłami na czerwonych tarczach na pier
ne; nawet w meczach mięJzypaństwowych, w siach prowadzi Feliks Sztam, sekundant na
których dotychczas nie poniósł jeszcze żad- szych pięściarzy. Następują powitania. Go__ .'-----~~--ł ści pierwszy wita przedstawiciel Towarzy-

I
' . · stwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, następnie 

Z"'cle Aksam~tne ) przedstawiciel PZB,. p. Bielewicz. W k.rótkich., 
" li ł nacechowanych Wielką serdecznością sło

wach, odpowiada kierowni'c ekipy radz'ec-

f!J 
kiej, p. Swiridow. Orkiestra gra hymny pań
stwowe i za chwilę ring jest wolny. 

~' ~lJ RING WOLNY! \\ " - 11 I W rogach sekundanci nakładają rękawice 
~ Sagałowiczowi (ZSRR) i Grzywoczowi - re· 

I ,~ prezentantom wagi muszej. W rir ku ukazuje 
Lo się biała sylwetka sędz;ego Stepanowa. Gong 

25. Cz/owiek wyjdzIe na spacerek, 
jn/. transakcji cal y szereg. 

dźw'ęczy krótko, jakby nieśmiało ... 
Obaj zawodnicy wpadają w klincz. Sagało·· 

wicz pierwszy się z niego uwalnia i od razu 
naciera energicznie. Co chwilę zaskakuje 
Grzywocza szyb1dmi doskokami i szachuje 
go lewym Sierpem, który później okazał się 
jednym z najn:ebezpieczniejszych uderz:!ń 

pięściarzy radzieckich. Grzywot: musi ogra
niczyć się do defensywy, w której ratuje się 
unikami. 

W drugim starciu lewy sierp Sagałowicza 
staje się co raz bardziej niebezpieczny. Po 
jednym z nich ślązak wydaje s'~ być zamro
czony. Korzysta z tego SagałO'- iicz i wzmac
nia jeszcze tempo natarcia. Zawodnik ra
dziecki walczy jednak niezupełnie czysto idąc 
często głową do przodu. 

W trzecim starciu Grzywocz opada wyraź
nie z sił. Slązak ratuje się przytrzymywan·em 
swego przeciwnika, ale nie chroni go to przed 
lawiną ciosów, którymi zasypuJe go Sagału
wicz. Kontry Grzywocza są krćtkie i nie do
chodzą celu. W rezultacie walkę wyraźni;;! 
rozstrzyga na swoją korzyść Sagałowicz, 

Zdobywając prowadzenie 2: O dla ZSRR. 

POLSKA PROWADZI 4: 2 
Prowadzenie dla Polski '1 : 2 zdobył An~

kiewicz, który'" wadze piórkowej spotkał 
się z Kniaziew'em (ZSRR). 

"Taniec wojenny" zaczął się od razu P.J 
gongu. Antkiewicz rzuca się na swego prze
ciwnika jak burza. Zasypuje go gradem sil
nych, krótkich ciosów I goni po ringu. Pu
bliczność szaleje z uciechy i żywo dopinguje 
naszego marynarza. Runda kończy się zwy
cięstwem Polaka. 

W drugim starciu AntkieVil Jest słabslY· 
Nie wychodzą mu tak dokładn'· ciosy. Knia
ziew kilkakrotn'e dostaje Polaka na swój le
wy sierp, który go wyra żnie osłabia. 

W trzecim starciu Antkiewicz finiszuj~. 

Bije jednak nieco za szeroko. Pod koniec jej 
jednak ciosy Polaka stają się znów bard~if,~j 
precyzyjne. Kilkakrotnie przypiera d ~ lin 
Kniaziewa, ale nie potrafi tego wykor ystać. 
Końcówkę Antkiewicz ma doskonałą i to 
przesądza w du~ej mierze o jego zwyc·ę

stwie. 

POPISOWY BOKS GREJNERA 
Doskonały boks zademonstrował wc ·oraj 

najlepszy technik gości Grejner w walce z 
Rademacherem (Polska) w v·adze lekkiej. 
Grejner przypominał spokojem i opanowa
niem Tormę. Jest to skończony technik o sil
nym i szybkim ciosie, który potrafi zdemolo
wać najbardziej ' odpornego zawodnika. 

Od razu inicjatywę ujął w swe ręce Grej
ner. Pierwsze je lnak ciosy Radamacher wy
łapuje na zasłonę, t. później przytomnie bar
d;ro kontruje. Walka przez cały czas prowa
dzona jest na wysokim poziomie. 

W drugim starciu uwidacznia się przew'lga 
Grejnera co raz wyraźniej. Grejner- id~;e 

wciąż do przodu i trafia co ral częściej i co 
raz soczyściej. W trzecim starciu Grejner już 
całkowicie ~anuje w ringu. Zasyp~je Rade-

Nowy rok akademicki rozpoczeły 

Zwycięzca z Pragi Olejnika Szczerbakaw 
(ZSRR) spotkał się wczoraj w wadze półś~ed
niej z Chychłą. 

Szczerbakow jest pięściarzem niezwykle 
silnym fizycznie (jak zresztą wszyscy jego 
koledzy), ale nie posiada dobrej zasłony. 
Chychła . w pierwszym starciu bardzo ładnie 
się "odgryza" i kilkakrotnie łapie Szczerbako
wa na silne i celne kontry z prawej. Poc'ł k~ 
niec rundy sam się jednak nadziewa na k'!
ka sierpów Rosjanina. 

W drugim starciu ~hychła walczy :nad
s}:odziewanie. Wychodzą mu doskonale uni
ki I kontry. 

W trzecim starciu Polak opada z sR. Szczer
bakow prze do przodu jak c70łg i zasypuje 
Polaka krótkimi ciosami. Pod koniec rundy 
Chychła słania się już na nogach i pomimo 
doskonałej postawy przegrywa na punkty. 

KOLCZyNSKI ZAWIODŁ 
Kolczyński zawiódł wczoraj swych zwolen

ników z kretesem. W walce z Ogurienkowem 
w wadze średniej wypadł blado, o wiele g~ 
rzej niż z Tormą. 
Początek walki nale~ał do Polaka. Jeden & 

c;osów "Kolki" dosięga w podbródek oglt
rienkowa i czyn: na nim wyraźne wrażanie. 
"Kolka" jednak szybko puchnie. Pod koniec 
starcia Ogurienkow przejmuje inicjatywę, 

idzie do zwarcia i demoluje w nich Kolczyń
skiego. 

W drugim starciu przewaga Ogurienkowa 
staje się jeszcze bardziej widoczna. Przypie
r a on Kolczyńskiego kilkakrotnie do lin i wy
gl ywa wszystkie zwarcia. 

Taki sam obraz walki mamy na początk',l 
tr zeciego starcia. Pod koniec rundy Kolczyń
ski zrywa się jeszcze do ataku, ale goni już 
ostatkiem sil i w rez'.1ltacie przegrywa bez& 
apelacyjnie na punkty, grzebiąc wszelkie na
dzieje na wynik remisowy n.eezu. 

DRUGA MŁOD:JSC SZYMURY 
W przeciwieńs,wie do Kolczyńskiego, do

skonale wypadł Szymura w walce ze step a
nowem (ZSRh) w wadze półciężkiej. 

Poznaniak był jedynym Polakiem, kt6r~r 

przewyższał rod wzgiędt.m fizycznym swego 
plzeciwnika. Ponadto Szymura miał swój 
dzień. 

Przez pierwszą rundę bił częściej i celniej. 
W drugim stach to samo. 

W trzecim starciu Stepanow kładł się już 

na poznaniaka, ~tóry zasypywał go swymI 
dyszlami. 

Po ogłoszeniu zwycięstwa Szymury, pu
bliczność zniosła go na ramionach do szatni. 

ZABAWA KOTA Z MYSZKĄ 
Zabawą kota z mys7ą "yła walka w wadze 

ci <;;żkiej Koroliewa (ZSRR) z Niewadziłem. 

Łodzianin nie miał w tej walc_ żadnych 

szans. KLrol~ew nie ma dzisiaj równegc: 
przeciwnika w całej Eu_ Lpie. Rozporządza 

W niedzielę w sali kina "Polonia" odbyła naszego miasta, która podczas pobytu na Po- on krótkim, bardzo szybko wyprowadzanym 
sie uroczysta inauguracja Nowego Roku morzu Zachodnim skompletowała ośmioty- ciosem o niebywałej sile, którym zmaltreto
Akademickiego, którą zaszczycili swą obec- sięczną bibliotekę i z wytężeniem sił i ener- wał wp_·ost Niewadziła. 

\ 

26. Polem bar i czar·na kawka, 
l .,JJokerek·' . grubsza stawka. 

nosclą rektorzy wyższych uczelni w Łodzi gii prowadziła akcję szerzenia oświaty. W pierwszym starciu Niewadził był trzy
oraz przedstawic:ele władz miejskich z prr- Prezydent Stawiński imieniem władz miej- krotnie na dc~l- ach. Piel NSzy raz na kola
zydentem Stawińskim i prezesem Andrzeja - skich mówił o ohecnych trudnościach f'nan- nach, dru~i raz odpoczywał lo ~, a za trzec;m 
kiem na czele. sowych które niestety nie pozwalają na I razem przed wyliczen'em uratował go gong. 

Ze strony władz uniwersyteckich wygłosił Większ~ jeszcz: pomoc studentom, zwracająj: Na począt~u dr.ug~ego st~rc~a po n~ewido~l.-
przemówienie Rektor Kotal biński, podkre- . . . . . nym zupełllle CIOSie l'l.o: Jalllna NleWadz!ła 
ślaj,ac wagę ",:spółpracy, jaka. powinna ~e:ht.- I Się J:d~ocze~Ipe z a~~lem do młodzlezy o zro- n ;E:przytomneg.J zaniesiono do rogu. 
wac społeczenstwo studenck!e oraz oswlad zumleme teJ sytuacJI. Taka była historia pierwszej walki Niewa
cza~ąc, . że y.niwersytet Łódzk! otrzyma.ł 71. Część art?,styczna. w wykJnaniu studentów dziła w reprezentacji Polski. Trudno, prze
WOJewodzkleJ Rady NarodoweJ w Szczecmłe l ~.bsolwentow Wyzszej Szkoły Muzycznej ciwnik był nie dla niego. 
pOdziękowanie dla młodzieży akademickiej i Teatralnej zakończyła uroczystość. Z. K. 


